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Z KRAKOWA DNIA s MACA 1825 ROKU W NIEDZIELĘ. 


— Z Krakowa. — 

W dalszym ciągu dwudziestego po- 
siedzenia Seymu Rzeczypospolitey Kra- 
kowskiey dnia 3o Grudnia v82z roku. 

Reprezentant Mąkólski: Prezyduiązy 
w Kommissyi Skarbowey, wprowadza- 
ige pod decyzyą |]zby Prawodawcaey u- 
sządzony przez Kommissyg Skatbową 
Budżet wydatków funduszu ogólnego na 
tok etatowy 18e3f24 czytał szczególne 
onsgożz Tytuły i obiaśniał proponowa- 
ne ptacż Kommisyą zmiany „względaie 
Budżetu roku poprzedzającego iak ro- 
wnie i proiektue Senatu. 

W Tytule I. na pensye Senatu, E- 
merytury, koszta kancellaryi Wóytów 
M.syskich i Okręgowych, Kommissya 
Skarbowa względaie proiektu Senatu 
proponuiąc zm”leyszenie niektórych po- 
ZŻycyi obiaśniła te w szczególe, a mja- 
nowicie 

W pozycyi 4 Adjunktowi przy Se~ 
Kretarzu generalnym Senate proponując 
zmnieyszenie pensyi o Zip. 300 dała ża 
powód, iż posada ta będzie nowym U- 
rzędnikiem obsadzona, ma dostateczne 
wynagrodzenie pracy rocznie do Zip. 1500» 

W pozycyi 40. Czterech Dozorców 
Sikawek ;odług dawnego Budżetu przy- 
igła dla każdego po Złp. 1f0 bez pro- 


ponowanego dodatku po Złp. 50, az 
tąd mnicy o Zip. zoo. 

W pozycyi 68 dla Kassyera Jeneral 
nego w zamian proponowanego pod- 
wyższenia pensyi Złp. 3000 do 3800 przy- 
igła Żło. 3500 mniey 0300. 

W pozycyi 69» przy przyjęciu 
zmnieyszenia posad dwóch Kentrollorów 
Kassy Giłówney ma iedneso, óżraczy- 
ła temuż pensyę. w kwocie 3000 Złg. 
mnity ogoo od proiektw Senatu. 

W pozycyi 70 dla Ądjunkta Kontrol- 
tera ptzyłgła Zip. róoo fnniey © zeo żŻł. 
od preiekta Senat. 

W pozycył 82 dla Goiowych podług 
poprzedzającego Budżetu przyięła kwo- 
tę Złp. 2220 bez podwyższenia do Złp. 
380 przez Semat proponowanego» 

W gozycyi 9f dla Adamkowy Wdowy 
po znrariym Kassycrze podiug poprze- 
dzającego Baćżetu Złp. 600 oenaczałąć, 
nie przyjęła podwyższenia w kwocie 
Zip. 200 przez Senat proponowanego. 

Po przedstawieniu  powyższysh 
zmian Budżetu przez Kommissyą Skar- 
bową za potrzebne uznanych. 

Delegowany Senatór Radwański czy- 
tał Artykuł rog Statutu Urządzaiącego 
Zgromadzenia Polityczne, i z tego po- 
t+zebę znjesienią się Kommissyi Skarpo- 
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wey z członkami Senatu do wspólnego 
działania oznączaiąc, wyraził , że iako 
Delegowany od Senatu nie był wezwa» 
ny od Kommissyi do narad nad Budże- 
tem, i ztąd nie mógł poprzeć nieod- 
łącznych potrzeb przyięcia projektowa- 
nych przez Senat pozycyi, między in- 
nemi oznaczonych koniecznością pomno- 
żenia gaiowych, dla skutecznieyszego 
dozoru lasów Narodowych. 

Reprezentant Mąkolski Prezyduiący 
w Kommissyi Skarbowey czaaymił, iż 
Kommiśsya gie potrzebowała więcey ob- 
łaśnień , iak cte sam projekt Budżetu 
wskazywał, w nieprzyjęciu zaś pomno- 
żenia liczby gaiowych działając Kommis- 
sya ną zasadach ugruntowanych , ezer- 
pała przekonanie do swcy opinii z ra- 
chunków adminiscracyi leśney, w którey 
do powiększenia gaiowych nie znalazla 
powodów. 

Reprezentant Halier żądał obiaśnie- 
nia czy Senat proponuiąc, podwyższenie 
Fensyi podał do tego powody. 

Beprczentant Soczyńskł ©znaymil , 
iż są na niektóre podwyższenia oqddziej- 
ne inicyatywy obeymuiące powody do 
proponowanych dodatków ; przyczym 
natrafiniąc Mowcą na zmianę Statutu ra- 
chunkowości przez zniesienie iednego 
Kontrollera Kassy, a postapowienię Ad- 
juaktą oznaymił życzenie zmiany cą: 
łego Statutu rachunkowości: 

Reprezentant Haller żądał przeto; 
ażeby oddzielne inicyatywy dodatków do 
Budżetu były odczytane Jzbie Prawo- 
dawczey, 

Reprezentant Mąkolski Prezyduiący 
y7 Kommissyi Skarbowey obiaśniał, iż 
Kommissyia Skarbowa z oddzielnych i- 
nicyatyw Senatu odnoszących się do 
Budżetu nie robi innego pzytku, dag 


zog X R 


przechodząc powody zmian, umieszczę 
te na Budżecie w porządku fącznego z 
tytułem poddania qecycyi Jzby Prawoe 
dawszey. 

Representant Czapski uwazaląc w 
względzie policylnym ważny przediniog 
dozorców machin ogniowych, chciał wie- 
dzieć powody dla których Kommissya 
Skarbowa mie przyięła proponowanego 
przez Senat podwyższenia piacy tychże 
dozorców. - 

Reprezentant Mąkolski Prezyduiący 
w Kommissyi Skarkowey ozaaymii, iż 
Kommissya Skarbowa w nieprzyięcych 
podwyższeniach miała na celu oszczę* 
dność Skarbu. 

Repręzentagt Czapski w utwięrdze- 
niu bszpieczeństwa publicznego mie zay- 
dował możności bycia nadtą oszEzęd= 
nym. 

Reprezentant Soczyński tomaczył » 
iż powiększona liczbą dozoreów UuMnIEY" 
szyła ich pracę, a tak przy OZNACZOWEA 
płacy Złp. 1$0 mają dóstateczne wynaę 
gtodzenie. 

Reprezentant Majęranowski przymac 
wiaiąc się za powsiększeniem płacy do- 
zorców ogn'owych radził , ażeby co dą 
tych Kormmissya Skarbowa iiość przez 
Senat proiektowaną na Budżecje Umic» 
ściła. 

Marszałek Seymy opiniią Kommis- 
syì iako z rozwagi Jey członków WY> 
nikłą za nieulegaiącą zmignie uważął 
gdy iednak z ogółu wydatków Tytułu 
IL nie wielka kwota w zmnieyszenia 
względnie próiektu Senatu wynika; od- 
dawał woli Jaby Prawędawczey przylęe 
cie opinii Komtmissyi lub też proiekta 
Senatu, dodając, że w szczegółowych 
pozycgyach z opinii Kommissyi Skarbos 
wey trudne dla $enaty pozostanie gałate 
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wienie, mianowicie względnie galowych 
których powiększenie dla zapewnienia 
slużby Koniecznym się wykazało. 

Reprezentant Darowski dzielił po- 
dobnież potrzebę powiększenia gaio- 
wych dla ściśleyszego strzeżenia lasów 
Narodowych, a ztąd zapewnienia więk- 
Szych dochodów publicznych. 

Reprezentant Mąkóski w względzie 
administracyi leśney oznaymił, 3Z Köm- 
missya Skarbowa przy rachenkach Zza- 
siągnąwszy stosownych obiaśnień, przed- 
stawi stan lasów Narodowych, bez pó- 
trzeby powiększenia dotychczasowey li- 
czby gaiowych. 

Po czem Marszałek Seymu podda- 
jąc Tytuł E Budżetu wydatków pod de- 
cyzyg Jzby Prawodawczey, gdy taje- 
dnomyśinie oświadczyła się za wydact- 
kiem podług opinii Kommissyi Skarbo- 
wey ,Surmmma przeto z tegże opinii wy- 
nikla za przyjętą na rek etatowy 1823/24, 
ogłoszona zdstała. 
=> W dalszym postępie Budżetu wydat- 
ków Reprezentant Mąkólski Prezydniący w 
Kon m: ssyi Skąrbowey odczytał Tytuł II. 
obeymuiący. wydatek na potrzeby Kancela- 
ryl Senatu i opał przez Senat do Zip. 18263 
gr. 24 projektowany, w którym Tytu- 
łe -Kommissya Skarbowa nie przyjęła 
ptoiektowanego powiększenia o Zlp. 
2929 gr. 24 i tylko Złp. 15,339 do o~ 
znaczenia proponowałe. 

Marszałek Scymu tłońmacząc niead- 
lączną potrzebę powiększenia Kosztów 
Biór Senatu , przekonanie wydatków o. 
Żnaczał na dowodach rachunkami zło- 
Żonemi wykazanych, i naścisłem strze- 
żeniu onych przez Sekretarza Jeneralne- 
go Seatu „który oszczędności nie ubliża. 

Reprezentant Soczydński członek Kom- 
Psissyi Skarbowey w połączeniu W ydzia- 
łów Senatu znaydował. oszczędność ko- 
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sztów kanceilaryj. 

Marszałek Seymu w połączoney ad- 
ministracy! publiczney, gdy zmnieyszenie 
officyalistów nastąpić nie mogło, zwy- 
czayne dotąd koszta kancellaryi za po- 
trzebne podawał. 

Reprezentant Mąkólski ` Prezyduiący 
w Komiissyi Skarbowey opiniią Kom: 
Skarb: z większości jey członków o< 
znaczaiąc, dzielił przekonanie pomnoże- 
nia kwoty na koszta kancellaryi Senatu „ 
zwłaszcza przy poręce Sekretarza Jene- 
ralnego Senatu, który pewszechnie zna- 
ny z gorliwości i odznaczaiącey się ake 
kuratności w służbie publiczney , nieod= 
łączny iest od zachowania oszczędno= 
ści, w kosztach kancellaryi dozorowi 
Jego powierzonych. 

Reprezentant Librowski członek Kom- 
missyi Skarbowey grontuiąc spodziewa- 
ne dobro publiczne i zmnieyszenie wy- 
datków na, połączeniu Wydziałów Sena- 
tu uznawał koszta kancellaryi przez po“ 
przedni: Budżes oznaczone za dostateczne. 

Delegowany $enatór Radwański po” 
pierał nieodłączną potrzebę pomnożenia 
kwoty na koszta kancellaryi „ których 
pokrycie dotąd Senat w extraordynary= 
ach dopełniał i dla tego obstawał przy 
projekcie Senatu. Podobnież 

Reprezentant Haller w. pomnóżeniu 
ludności i postępie cywilizacyi większy 
wpływ  Jnteressów znaydułąc , dzielił 
przekonanie © potrzebie powiększaiąccy 
koszta Biór Adsministracyi publiczney, ł 
dla tego oświadczył: się za proiektem 
Senatu... 

ŹŻ powyższych głosów Marszałek 
Seymu poddając Tytuł IÍ. Budżetu wy* 
datkóty decyzyi Jzby Prawodawczey s€- 
Kretneni kreskami, gdy za opiniią Kom- 
missyi Śkarbowey okazało się głosów 
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I1: przeciwko 21 ż4 proiekiem Senatu, Ż 
większości przeto głosów podług pro- 
iektu Senatu w T ytulell. przyjęta została 
kwota Zły. 15,268 gr, 24. 

Na dwudziestym pierwszyw. posiedze- 
niu S$eymu dnia 3! Grudnia rg2e roku, 

Reprezentant Kozłowski żądał odczy- 
tania odpowiedzi Sentu, a mianowicie 
względem obioru Zastępcy Sędziego. 

Marszałek Seymu oznaymił, iż od- 
powiedź Senatu, co do obioru Zastęp- 
cy Sędziego nie nadeszła jeszcze, a na- 
stępnie wezwał Prezyduiącego w Kom- 
missyi Skarbowey o wprowadzenie dal- 
szych Tytułów Budżetu wydatków na 
rok etatowy i822f24. 

Reprezentant Mąkólski Prezyduiący w 
Kommissyi Skarbowey w postępie Tytu- 
łów Budżetu wydatków odczytał Tytuł 
III. obeymuiący wydatek na Sądownice 
twe. 

Kommiśsyią Skarbowa Tytuł ten 
przyymuiąc , podług projektu Senatu, do- 
mieściła w tym z oddzielnych inicyiatyw 
Senatu pensyią Wdowią dla Prezesowy 
Dwernicki rocznie w kwocie Zło. 1200; A 
dodatek do 4000 Złp. pensyi Prokuratora 
przy Trybunale I. Iuscancyi w kwocie Zip. 
2000 rocznie, przez czas, iak ten Urząd 
dotychczasowy Prokurator Leon Chwa- 
libogowski dopełniać będzie, a następnie 
Izba Prawódawcza podług proiektu Se- 
natu i opinii Kommissyi Skarbowey po- 
Stanowiła Tytuł III. wydatków na Sg- 
downictwo z przyiętemi dodatkami: w 
żummie ogólney Zip. 141,400: 

Leon Chwalibogowski y 
Sekretarz $cymowy. 

Z Petersburga d. 22 Stycznia d. k. 

(z Gaz. Le Cons: Impartiał. ) 

N. Cesarz Jmć, w Sobotę dnia 20 
b. m. wieczorem, przybył do Carskiega 
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Siela, w pożądanym stanie zdrowiu. 

W Niedzielę Naylaśnieyszy Pan pray- 
był do tuteyszey stolicy o godzinie 1wszey 
z południa, 1 wysiadł do kościoła Nay- 
święrszey Panny Kazańskiey, gdzie by- 
ło śpiewane uroczyste Te Deum, na po- 
dziękowanie za szczęśliwy powrot Jego 
Cesarskiey Mości do swoich ludów, po 
niebytności około pólyoku. Wieczorem 
miasto byłu oświecone, 


JW. Hrabia $Nesselrode, Sekretarz 
Stanu , sprawuiacy kMinisteryum Stosun- 
ków zewnętrznych, powrócił do tutey- 
szey stolicy. 

Znaiomi nasi literaci, PP. Bestużew 
i Rilejew, mieli szczęście otrzymać od 
Nayiaśnieyszych Cesarzowych, Elżbiety 
Alexiejowney 1 Maryi Federowney, nay- 
wyższe zadowolnienie; za wydaną xiąże- 
czkę kieszonkową , pod tytułem; Gwiaz- 
da Polarna. — ( z Ruskiego Inwalida. ) 

Rządzący Senat przez Ukaz okolny 
z dnia 19 Stycznia r. b. ogłosił, iż uzna- 
ni zostali Konsnlami: Niderlandakim w 
Archangelu kupiec Brandt, Pruskim w 
Petersburgu Karol Pflug. ( Z Gazety Se~ 
nackiey. ) 


Z Paryża d. 12 Lutego. 

D. 9 o godzinie $ w wieczór przy- 
iął Król deputacyią od izby Deputowa- 
nych, którey Prezes P, Ravez oddał mu 
następujący adres: 

ść Nayiaśnieyszy Panie ! 
szemi uczuciami miłości 2 wdzięcznoś.i 
wierni W. K. Mci poddani iżby Depu- 
towanych składnią u podnoszka tronu 
hołd śwoiego uszanowania. Konieczność 
postanowienia podatków » włożyła na 
nas obowiązek odpowiedzemia spieszno Żye 
czeniom W .K.M. Pod stałem ioycow skim 
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Rządem wewnę rzne położenie kraiu nie 
snože jak tylko się ulepszać; mądrość i 
męztwo władz, sprawiedliwość sędziów 
przysięgłych, których sumnienie żądney 
nie zna bolaźni, zniszczyły wszystkie 
spiski i należącym do nich odięły na- 
dzieję bezkarności.  Chrześciiańskiemu 
Królowi zosrawionem było dzwignienie 
z grużów naszych Swiątyb.. Dzięki 
Twey staranności, N. Panie, Refigiia 
nabiera coraz więcey zbawiennego wpływu 
å odbywa swołe obrzędy. Zawarte niee 
dawno przez W.K.M. z Stolicą S. u- 
mowy przywróciły Kościołom naszem 
Kapłanów > i w krótce nawet pracowita 
i uboga klassa ludu po wsiach doznawać 
będzie pociechy i pomocy, których tak 
dlugo była pozbawioną. Rachunkowość 
iest uporządkowana I Francyia dowie się 
w krótce o prawem użyciu 4qszczędzo- 
nych pieniędzy. Używa iuż owoców u- 
doskónalaiącey się administrącyi i pozo- 
stałe z r. 1822 40 „mill. Fr. okazuią 
wzrost skarbu naszego, | tak N. Pa- 
nie, przez powrót do Religii i porząd- 


ku używa nakoniec piękna Francyia pra-. 


wdziwęy wolności i okazuje Europie iak 
publiczne nieszczęścia  maprawianemi 
bydź powinny. Dla czegoż przykład 
teraźnieyszey naszey szczęśliwości i wspo- 
mnienia na dawne nasze nieszczęścia 
maią ginąć dla ościennego kraiu , które” 
mu nì- podległości nie zaprzeczamy ? 
Możemyż bez obawy patrzeć na niszczą- 
ce go rozdwojenia i niebezpieczeństwa, 
które nam samem grożą?  Przezżnączo- 
uy od Opatrzności do zamknięcia otchia- 
ni buntów » dołożyłsś W. K. M. wszel- 
kiey staranności dla odwrócenia od swo- 
ich ludów i nawet od Hiszpanii smu- 
tnych skutków buntu kilkunastu wiar 
rołomnych żołnierzy. Lecz ślepy upór 
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odrzucił radę Głowy Burbonów. N.Pa. 
nie | iesteśmy Francuzami, żadna ofia- 
ra nie będzie przykrą Twemu ludowi, 
dla obrony powagi korony W.K. Mci, 
honoru i bezpieczeństwa Francyi. Do 
W. K. Mci należy stanowić, a do nas 
wspierać wszystkiemi siłarnt wspaniało- 
myślne przedsięwzięcie, dla przyttumie- 
nia bezprawności, przywrócenia Królo- 
wi rodu W. K. Mci wolności , zabezpie- 
czenia spokoyności Hiszpanii, ustalenia 
spokoyności Francyi, i oswobodzenią 
wspanialomyślnego łudu od iarzma uci- 
sku» który niegdy przyłożył się do 
skruszenią naszych kaydan, i który stó- 
sownie do swoich życzeń i obyczajów 
od prawego tylko Króla swoiego otrzy- 
mać może swoje urządzenia. MężneW. 
K. Mci woysko dzie na głos W. K. 
Mci z zapałem za chorągwią Lilii, 
Lt. d. 

3. K. M. odpowiedział na ten adres 
jak następuie: <*Zwielkim ukontento- 
waniem Odbieram adres drugiey izby, 
Pozosranę wiernym moim obowiązkom ; 
lecz cokolwiek bądź nastąpi, zawsze w 
ścistem połączeniu z obiema izbami sta- 
rać się będą zapewnić szczęście Francyi 
i poszanowahie zewnątrz. s 

Król pracuie często z Ministrami. 
Wczoray zebrali się Ministtowię u Hr. 
Villele. D. 9 Ministrowie, Xże Talley- 
rand (nie potwierdza się zatem wieść, 
jakoby zabroniony mu był przystęp da 
Dworu ) wielu Marszałków mieli u J. 
K. Mçi posłuchanie.  Przedstawionych 
gakże było kilku zagranicnych officerów, 
a między innemi 'jenerał Quesada i Je- 
neral Rossyyski Langeron. — Ministe- 
gyłum nasze zawrzeć miało z Posłami 
Austryiackiem i, Sardyńskim umowy: 
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Dziennik Goniec Francuzki wysta- 
wia w'przypuszczeniu woyny z Hiszpa- 
niją następulące wypadki: 1) Żostawie- 
my Anglii rolą, którą przynależała się 
Francyi, to iest bycia opiekunką ludz- 
kości; rolę wspaniałą , którey nikt za- 
stępować nie powinien. 2) Przymierze 
z Hiszpaniią, które było naturalnym 
spadkiem Francyi, przeydzie do Anglii, 
a tym sposohem zniszczone zostanie dzieło 
Ludwika XIV. i przywrócony zostanie 
stan, iaki był pomiędzy kraiami pod Dyna- 
styią Austrylacką, 3) Angielskie Ministe- 
ryjam wciągnione zostanie w woynę 
przez narody 1 ta woyna stanie się woy- 
ną ludów. Rząd Angielski kieruje bje- 
g'em swoim podług ducha narodu i nie- 
pretenduie zrobić go mniemaniem naro» 
du. 4) Ogłoszone przez lud Angielski 
mniemanie podwoi tęgość ludu Hiszpańs 
skiego i niebezpieczeńszwa zaczepiaią- 
cych go. 5) Wyniknie zapewne zcąd 
powszechna w Europie woyna , iak to 
Lord Liwerpool kilkokrotnie oświad- 
czył. 6) Woyna z Angliią przywiedzie 
Francyią o utratę reszty dawnych osad» 
a z nowych zakładów kto inny plon 
zbierać będzie. 7) Ulepszenie naszego 
skarbu I owoce naszey pracy 1 oszczę- 
dności zamiast ulżenia nam pożarte Zoe 
staną na polach Hiszpańskich. 

Dziennik Sporów wyraża: Zdaie 
się iż Życzenia nasze względem spra- 
wiedliwsy sprawy Greków » spełniły się 
fuż przynaymniey y co do pięknego pół- 
wyspu Pelopenesu y któryśmy oznaczyli y 
Jako właściwe siedlisko przywróconey 
wolności oyczyzny Leonidasów i Milci= 
iadesów » it dołąc za do tego opis opa- 
mowaney przez Greków twierdzy Napo. 
A di Romania. , 


` 
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Z Perpignanu d. 3 Lułego. 


Konstytucyyni Jenerałowie Rotten, 
Lobera i Milans zwąbili korpus Misasa 
w zasadzkę, i gdy przechodził przez 
Parqueras około Girony uderzyli nań i 
zupełnie rozbili. Szczątki tego korpu- 
su przybyły wczoray rano do Lanos 
gdzie zaięto kwatery dla rooo ludzi i 
roo koni.  Misas, który tu przybył; 
cedwiedził Jenerała Hr. Cnrial i prefekta 
i długo z niemi rozmawiał. Dziś rano 
odiechał na powrót do woyska swoiego. 
Misas rodził się w San Gregorius nieda» 
leko Girony, iest średniego wzrostu i 
nosi suknią z śrebraym galonem , stóso-. 
wany kapelusz z złotemi sznurkamii pió- 
rami, pattalony, kolorowe pończochy i 
trzewiki. 


Z Batony d. £ Lutego. 

W ciągu tego miesiąca oczekuiemy 
tu do 20,000 woyska różney broni, któ- 
re zaymie stanowisko nad rzeką Bidaś= 
sao. Magazyny dla woyska Pireneyskie- 
go są iuż zapełnione i ciągle jeszcze za” 
kupywana iest żywność. |]. Królew:= 
cowska M. Xze Angouleme, jeneralis- 
sim trzech korpusów woyska, założy 
tymczasowo główną śwoią kwaterę w 
Bordeaux; gdzie na początku Marca z 
macznym orszakiem przybędzie, — Nie= 
dawno udało się z Tuluzy około ĝo of- 
ficerów woyska wiary do Nawarry, co 
każe się domyślać ; że Rejencyia w krót= 
ce zbliży się ztamtąd do granicy- 


Od granic Hiszpańskich d. 6 Lutego: 

_ Zamek Seo Urgel znayduie się w 
tęku Miny. Jenerał Romagnosa musiał 
go z braku żywności opuścić, Dwa 


A 


transporty, które tam Baron Eroles po- 
slat, doyść nie mogły. 

Jenerał Karol Odonel wydał pod d. 
3b. m. z glówney swoiey kwatery w 
Valcarlos odezwę do swych żołnierzy, 
w kKtorey udzieęła im mowę N. Króla 
Fraucuzkiego i tak daley mówi: ©« Upa- 
dlo tyrańskię panowanie niew,ary ibun- 
tu. Godny Naczelnik wysokiey Burbo- 
nów Iynastyi rzucił z Paryża piorun; 
który zgruchocze owe w Hiszpanii pa- 
nowanie.  Hiszpaniia wzdychaiąca do 
swey Religii, Krola i zasad w krótce dro- 
gie iey te przedmioty posiadać będzie. 
Chwała bądź Bogu, rzetelności i gno- 


cie ! Miłość i uszanowanie dla mądrego . 


Monatchy , który uciśnionym podaie po- 
tężuą rękę ! Błogosławieństwo wspa- 
nialemu narodowi Francuzkiemu, które- 
go myśli i życzenia zgadzają się z na- 
szemi ! Braterstwg z woyskięm, które 
w krotce na- naszą weydzie ziemię, 4 
Mtórege przednią straż składać będziccie ! 
Niechay izdność i karność pomiędzy wa- 
mi panuie dla doyścia do Madrytu,1 zą- 
prowadzenia godnego potomka nieśrnie- 
teluepo Henryka LV. aa łono kochanego 
naszego Monatchy Ferdynanda VII. ,, 


Z Madrytu 

Hr. Abisbal przysłał Rządowi | pod 

gl. 30 Stycznia z Sacedon i Buenta dwa 
doniesienia o swoich działaniach przeciw 
powstańcom,  Woyska wiary w licz- 
bir około 4000 piechoty i 209 jazdy z 
3 dziąłami zaymowały ieszcze d. 29 Sty- 
cznia Sacedon. O godzinie 4 z południa 
przybył Abisbal z swoim korpusem da 
mostu pod Annon na Tagu, rozpędził 
nieprzyiacielski oddział , który tego micy- 
sca miał bronić i zaiąt między Annon å 
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Sacedon będący wielki wąwóz. Krok 
ten zmieszał z początku nieprzyjaciela, 
ale w krótce zpamiętał się i powrócił 
dla odzyskania tego klucza do iego sta- 
nowiska,którego broniła kompaniią strzet- 
ców pułku Jnfapta Karola. Udało mu 
się przemagaiącą siłą wyprzyć tę kom- 
paniią, ale zwycięstwo iego nie byto dłu- 
gie, bo Jeneral Odali wyparł go i zabił 
mu wiele ludzi. Zaszła noc i nieprzyla- 
ciel myslał o ustępie. Hr. Abisbal osa- 
dził nazajutrz miasto i posłał za ucieka- 
iącemi kilka pułków jazdy, a d. 31 po- 
stanowił z całym korpusem ruszyć za 
nieprzyjacielem. 


Podług dziennika Exepectador Hr. 
Abisba! złączył się z Jenerałem Velasco; 
woysko wiary cofneło się do Orche i us 
wolniło swoich jeńców. Teraz iest w 
wszystkich kierunkach ścigane» 


Jeneral Balasteros zaraz po Swoim 
mianowanių dowódcą Madrytu,» wydał 
odezwę do osady, Póżniey posłał rapport 
Ministrowi woienuemu, w którym mu 
donosił, iż poczynił potrzebne obwaro» 
wania i woyska tak urządził, iż ha us, 
dęrzenie w bęben będą w gotowości da 
boiu. Chwali zmayduiących sig w Ma- 
drycie jenerałów, święty batalilon pa 
tryiotów i bataliion młodzierzy, które 
nay większą ochotę do drogi okazują. Na 
końcu prosi Ministra, aby gali go do 
iego urzędowania iako radcy stanu, po< 
nieważ ustały powody, dla których mu 
Polecone zostało dowództwo. 

Deputowany i Bankier de Lys wyru- 
szył na czele utworzonego przez siebie 
korpusu przeciw powstańcom i Kila 
szęzęśliwych potyczek zjniemi stoczył. 
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Na posiedzeniu d. 28 Stycznia przy- 
ięly Stany na wniosek Deputowanego 
Zulueta następuiące 2 punkta: r) Rząd 
jest upoważniony do zamknięcia portów 
naszych dla okrętów 1 towarów cych 
Mocarstw , które przerwą znami przyia- 
cielskie stosunki; 2) Jest także upo- 
ważniony do cofnienia korzyści, które 
im uchwałą d. 27 Stycznia 1822 w Kuba 
dozwolone zostały.. 


Z Londynu d. rt Lutego. 


N. Król przychodzi do zdrowia, a 
Xze jorku iuż się przeieżdza. 

Gazeta Dworska donosi o mianowa- 
niu P. Vausittart Kanclerzem Xięztwa 
Lancaster, o przeniesieniu Posła naszego 
P. Wynn z Szwaycaryi do Sztuttgardu, i 
mianowaniu P. Vaughan Postem w Szway= 
caryi 

Częste narady P. Canning z Posłem 
Hiszpańskim dały powod do pogłoski, że 
Hiszpanie zmienią konstytucyią swoią; i 
że ta zmiana udzieloną zostanie Rządowi 
Fraacuzkiemu, a ieżeli ona go, nie zaspo- 
koi, tedy Angliią wspolnie z Hiszpaniią 
działać będzie.  Z.wieścią tą porownać 
należy następu:ący list z Madrytu pod d.. 
2 b. m. 4 Zdaje się zachodzić zmiana w 
publicznem mniemaniu , z czego ceynione 
są rozmaite domysły ,a ztych nayważ- 
nieyszem jest zbliżenie się umiarkowa- 
nych do Comuneros, którzy ugodzić się 
mieli: 1) na eddalenie teraźnicyszych 
Ministrów; œx) utworzenie Ministeryiam 
z umiarkowanych i Comuneros; 3) no- 
we Ministeryjum rozpocząć ma układy 
z Angliią względem niektórych warun- 
ków zmierzających do utrzymania po- 
koiu, czyli zmiany konstytucyi. » — Z. 
Paryża donoszą także œ amianie: teraźć 
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nieyszych Ministrów Hiszpańskich I o po= 
iednianiu się umiarkowanych z Comune” 
Fos. 

Morning - Chronicie pisze o zgromae 
dzeniu, na którem uchwalona bydź ma 
składka dla Hiszpanów i Portugalczyków, 
w celu opątrzenia obu narodów w broń i 
inne woienne potrzeby. 

Zapewniaią, iz w krótce zawarty 
zostanie tozeym między Hiszpaniią i po- 
łudniowey Ameryki osadami. Za pod- 
stawę do niego podają: 2e prawa i us 
rządzenia ostatnich uznaaemi bədi, Z 
zastrzeżeniem iednak korzyści handla- 
wych dla Hiszpanii, do których i An- 
gliia ma należeć. 

Pokoie w Windsor, w których zee 
szły Król mieszkał „ zostały przed 3 mie- 
siącami na nowo urządzone i przyozdo» 
bione. Mówią, iż tceraźnieyszy Król 
miesżkać w nich na wiosnę będzie. 


Z Rio- faneiro d. rq Grudnia. 

Koronacyija Cesarza Don Pedro od- 
była się d. 1 b. m. z wielką uroczystością 
i radością ludu. Zabawy publiczne cią- 
gnęły się przez dni dziewięć. 

Wyrok Cesarski z d. r1 b. m. nae 
kazuie z powodu oświadczenia Stanów 
Łizbońskich i konieczności przygotowa- 
nia się do woyny z Portugaliią „, sekwe- 
stracyją 1) wszystkich towarów w ma- 
gazynach państwa do poddanych Króla- 
Portugalskiego należących; 2) podo- 
bnychże towarów znayduiących się u 
kupców; 3) wszelkich własności w sto- 
licy i kraiu; 4) Portugalskich okrętow. 
Wyięte tylko są od sekwestru akuwyie 
banku narodowego, Cesas de Seguro z 
kopalnie żelaza w Villa de Socorocaba.. 
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Z KRAKOWA DNIA 2 MARCA 1823 RÒKU W NIEDZIELĘ. 


Z Krakowa. 


Na posiedzeniu Publicznem Towarzystwa 
Naukowego z Uniwersytetem Jagielloń- 
skim połączonego dnia 15 Lutego 1823 
r. JW. Sebastyan Gi: er Zastęgica Rek- 
tora zdał sprawę z rocznych czijnno- 
Jci tegoż Towarzystwa w nasiępuiący 
sposob : 

PRZEŚWIETNA PUBLICZNOŚCI! 


Posiedzenie dzisieysze przy pomina= 


33: nam założenie naszego Towarzy- 
stwa Naukowego, im  licznicyszą 
zaszczyca się Znakomitego Stuchaczą 


obecnością ; im więcey Zgromadza do 
tey Świątyni dostoynych Sędziów , do- 
brego smaku, tem jawniey dowodzi, 
przyznaną ziem] naszey Klassyczność, 
Samym talentów szacuniiiem, j tem mo- 
cnicy wytrwać w chwalebnych pracach , 
oraz do zamierzonepo kresu "2 Coraz 
skwąpliwiey dążyć zaleca wszystkim O- 
świeconia Miłośnikom, choćby pożąda- 
pa dla nich sława, przeniewierzyć się 
im miała. i 
, Chcąc odpowiedzieć 

niu , istotne szczęście na udoskonaleniu 
umy słow em opierając , starać się będę , 
wykazać prace naszego związku , pośw ję- 
cone zgłębiania prawdy , i ogólnym U- 
a oraz odznaczyć wdzię- 


mielętnóściom, 
czości pomnikiem, Dobroczyńców Na- 
wspomnieć z nieią= 


ukj azwigaiących, ĵ 
ką chlubą te dary., które Ołtarzowi 


dziś powoła- 


` 


widokom Oyczyzny i dla'dobra ludzkości 
wiewątpiwe pożytki zabezpieczać zwy- 
kiy. 

e Puszczając się atoli w zawód tak 
ważny, nje wiem; cryli mami dotknąć 
zapału, Ktory na łonie swobodnego po- 
Koiu, przyczynił się do wzrostu Nauk i 
Kunsztów ; ciągle dozrających w Jasiel- 
łońskim Uniwersytecie Łaskawości i 
Wspanjałości Nayiaśnieyszych tevy Kr i- 
ny Opiekónów , czyli z uwielbieniem 
dzielności mieyscowego Rządu, nie mu- 
szę przyznać skuteczney zachęty i pod- 
niesionego popędp ku powszechnemu do- 
bru, saimzy Głowie Rzeczypospolitey, 
zwłaszcza ; że lmie Stanisława Hrebi 
Wodzickiego; cnotami wzorowego życią i 
ufnością Monarchów ozdobione, ż po- 
myślnością i znaczeniem naszey Akade- 
mii, w nayściśleyszym stoi związku, 
gdy Mąż ten charakter Naczelnika, z 
charakterem uczonego, tak przykładnie 
w Osobie swoiey ziednoczyi , czyli na- 
reszcie nie należy mi przekonywać Pu- 
bliczność , że Towarzystwo w celu zbo- 
gacenia Polskiey Literatury ustanowione, 
rozsiewałąc Z stosownemi uwagami Zjar- 
na czystey Obyczayności, koiarząc wszy- 
stkie zdania z duchem Narodowego O- 
bywatelstwa, iest w pewnym wzęlędzie 
nowego rodzaju szkołą, która i upły- 
nionych czasów rozległą starożytność i 
1 w Obecney chwili nabyte światło , ni- 
by Matka o godne siebie dzieci naytro- 
skliwsza, swoiemi piersiami ogarnia , a- 
by z nich zdrowego i posilnego pokat- 
mu, jedynie dla doyrzalszych spółe- 
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czeństwa członków udzielać, a kwitną- 
ee litorośle pozżywnym nayuolwszy SO- 
kiun wv foni niewinności; na pole cno- 
ty przeprowadzać mogła. 

Jezeli ubtezsnie™ się o zasługę» 
w tem pierwszą nadgrodę zsuyduie , iż 
Woli i Mądrości Swiata hołduiąc , mnie- 
ma dopełniać wyroków samy Opatrz- 
ności i ob)wią:ków swego przeznacze- 
nia, słusznie ua prace Towarzyszów mo- 
ich, szłachetne ich serca znaiąc, Ża- 
dueso nie rzucę kwiatu, w tem prze- 
konaniu, iż to umyślne milczenie, nay- 
iespiey się popodzi z ich zasługi skro- 
mnością. 

Ani do Ciebie Jaśnie Wielmożny Pre- 
zesie Senatu, zapraszaiic Cię do piasto- 
wanego ciągle w gronie naszem Urzędu; 
osobnego ułe zabieram głosu, bo wiem 
dobrze, że wymowa ludzka iest za sła- 
bą do uczczenia prawdziwsy Cnoty, i 
żć Ty pilnuiąc raz obranego toru, nay- 
lepiey przeważnemi czynami, sam sie- 
bie pochwalisz. 

Zwracaiąc przeto mowę moię do u- 
róczystości, którą obchodziemy , zatrzy- 
mam w krótkości uw:gę nad korzyścia- 
mi {z połączoney pracy Towarzystw 
wynikaiącemi. 

Podobizństwo ludzi dołędzi, we wszy- 
stkich Swiata wiekach dzieliami poświad- 
czone, równa się żywiołom mrodzayney 
ziemi, a lako tą bez niebieskiey rosy, bez 
szczególnieyszey uprawy, pomimo wła- 
ściwey sobie płodności pożytecznych ro- 
Śliń wydadź nie zdoła, zak plemie pa- 
nuiące wszystkim stworzeniom, zwię: 
dłoby w gnusności. gdyby wynalazki 
trudem okupione, dziełą z przemysłu 
i natchnienia czerpąne, nie ćwiczyły 
jego dowcipu i nie krzesały w niem nay- 
dzielnieyszey władzy , którą lest czy stym 
rozumem i podstawą iego znamienitości. 

Zdarzaią, się wprawdzie, 
wyiąrki, iż uprzywilelowany geniusz, 
goruiąc doyrzałością nad współżyiącemi, 
iest mieialko słońcem światą, praccicz 
wszystkie nąrody razem i poiedyńczo , 
muszą przechodzić drogę prostego wy- 
chowania, a iaśniey mówiąc , każdy Zo- 
sobna, potrzebuje wprzód obeznać pa- 
mięć swoię ze skarbami dawniey cen o- 
ncini, wprzód myśli wytężyć i posunąć 


czasem. 
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musi, mocą nabytego wyobrażenia, nii 
poprzedników naśladować Obor ih 


stanąć, lub ich za sobą Zostawić po- 
trafi. z 
Taka to koley rozwinęła szersze 


poięcia granice, golniscaiąc i ośimiela- 
iac nadzisie da szi%amia nuwych luvów 
w Kraipie umiejętnaś.i3 iey to iest siu- 
ckiem, iż spostrzeżenia nad taiemaigimni 
Nieba, przez Nswronów, Detartow, 
przez naszych Kopernitków ,  Poczobu- 
tów, Sniadzckich, "poczynione, roze- 
szły się 1 pomiędzy ludzi, żądaą rachu- 
bą swych mnismań nie sprawdzających» 
ztąd idsie, iż an Matematyka, ani 
skrytości przyrodzeaia, nie należą więcey 
do cudów , jakiemt Wulkan, chodzące 
tróynogi za czasów Homera pokrywał. 
Odtąd sztuka nawet Hipokratesa, zaczy” 
na rozumowąć iaśniey , wykorzeniać 
z większą pewnością choroby, a pomo” 
cne sobie Nauki, za ściśleyszych przy» 
brawszy S$przymierzeńców ; ulgę cierpią- 
cym w boleściach przynosząc , powierzo- 
ne sobie życie, aż du zamierzonego od 
Natury kresu, ile to bydź może utrzy- 
mywać usifuje. 

Same wniesioney imaginacyi płody , 
których iscoca bawi i pczy; snuią się 
nieprzerwanym pasmem od niepamię- 
tnych czasów, lecz nabieraią w kaz- 
dym wątku, piętua większego poloru» 
iakoż od Greków, rozkrzewione u oich 
Nauki, przesgły do zwycięzkiego Rzy- 
mu, ale Cycera ożywiony ducham De- 
mostenesa, gwałtown: iego pioruny r o- 
toczył błyskawicą i Maiestatem, a Ho- 
racy idąc za Pidarem, Wirgili zaś 
naśladuiic Hezyodów , zawsze na zna- 
iomsze obrazy zarzucali Gypryyską ta 
śme nowych wdziękow, i budząc poź- 
nieyszyim echem swey stawy, szczęśliwe 
lutnię słodkich Torkwatów, prawych 
Kochanow:kich, głębokich Miltonów , 
filozoficznych Szyilerów, pomogli w 
dzisię;szym rzeczy postępie do układu 
poezy! romantyczney, Wieln uwielbia- 
ią gdy inuj ganią, wszyscy iednak uwa- 
Zaią , iako wiernego tlomacza Natury, 
pamiątek średnich wieków, przesądów , 
oraz namiętności i wzruszeń serca, gdyż 
ona na przemian, iuż używa słodkich 
i uygqulących, iuż wzniecaiących i roz: 
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noszących ftrwogę wyobrażeń, wreszcie 
skłońrości do rozrywki , przeistacza na 
dumania rozbiorowe, uniysłowi naypo- 
Żytecznieysze. 
-Takie i tym podobne zmiany w roż- 
nych gałęziach Ka: i Umielętności , 
naykróćey tutay dotknięte, udowadniaig 
i okazują pewną władzę, która niedo- 
zwala usiłowaniom i chęciom ludzkim w 
jednym pozostąć stanowisku. Postęp za- 
tem oświecenia, w nieustanney prawie 
będąc dzielności, posuwa uczucia daley , 
rczszerza przestrzeń wiadomości i za- 
prząta dusze nasze głębszem coraz ro- 
zumów:niem.. 3 

Do ludzi przeto Naukami i Umie- 
jęrnościami zaiętych, do ludzi, którzy 
zamiłowawszy Nauki, i Umieiętności , 
onym się oddali, onym się poświęcili, 
biędy różnego kształtu wytępiać , po- 
wszechny dla prawdy wyiednywać szą- 
cunek, na chwałę i korzyść swego Na- 
rodu pracować należy. 

Każde więc Towarzystwo uczonych, 
składa ące się z przyiacół Kreii wcy lite- 
ratury, powodowane powszechnego do- 
bra celem, zajęte widokami Qyczyzny 
wiasney , powinno nigdy z oka niespu- 
sżczać szczęścia opólnego, powinno kie- 
rować opiniią ku zachowaniu p! bliczne- 
go porządku ; powinno okazywać go- 
dność swoję, przez chętne zrzeczenie się 
miłości własney; wreszcie powinno cig- 
głe usilnością i wytrwałością udowednić, 
iż się zawiązało z ludzi wytrawienych, 
z ludzi maiących prawdziwie $ stale na 
celu wzrost Nauk, 1 z nim ściśle połą- 
czone Kraiowe dobro. 

jle Towarzystwa Naukowe z Uni- 
w ersytetem Jagiellońskim złączone, po- 
łożyło zasług w sprawie Oświecenia, 
o tem Sżd Publiczności, wyrokować 
będzie. Nie wchodząc przeto w uwa- 
gi nad nad rozprawami tu czytanemi, 
wspomnę podług zwyczalu ich ©snowę i 
wystawię wierny obraz szczegółów , tego 
soczne  dzisie Towarzystwa składają- 
gych. . 4 j 
Kollega X. Floryan Kudrewicz Pisma 
S$. Professor, czytal część pierwszą O- 
kresu drupiego , rysu Historycznego ,wy- 
kładu Piśma Swiętego; © sposobie iakie- 
go używali $S. Apostołowie; a poten 


przedmiotzch Ustaw 


2:7 J( s£2 


ptzystąpiwszy do Oyców Apostolskie: 
zwanych , okazat, że Autor listu pod i- 
mieniem S Barnaby, trzymał się spo- 
sobu Allsgorycznego w wykładzie Pisma 
Swiętego. È 

Kollega Felix Sictwinski Professór 
Prawa Kościelnego, czytał Rozprawę e 
powadze Księgi prawa Kościelnego, Cor- 
pus guris Canonici zwarey 1 o niezbę- 
dney potrzebie stosowania w właściwych 
i Cywilnych do U 
Staw Kościeinych. Zacząwszy rzecz od 
wywodu początków prawa Kościelnego ; 
zastanawiał się nad dalszemi i bliższemi 
iego zesadźmi oraz mad pewnością i 
prawdziwością tych zasad. z 

Kollega Wincenty Darowski Referen- 
darz przy Senacie Rządzącym, obraw- 
szy sobie za przedmiot» opisanie Jnsty= 
tucyi Sądu. przysięgłych; (guri) w pier- 
wszey odczytancy pojowie rozprawy swo- 
iey, przebiegłszy dzieie Procedury Kry: 
minaltey od uaystarożytnieyszych Na- 
rodów , aż do dni dzisicyszych, wykła- 
dał Źródło powstania tey Jnstytucyi, w 
rozbiorze jey historycznym, wymieni 
wszystkie odmiany , jakim od poczatku; 
aż do dzisieyszych czasów ulegała, a 
nakoniec wszystkie noty charakterysty= 
czne tey Jnstytucyi wyłożył. 

Kollega Adam Powstański Prorektór 
w pierwszym Oddziale Liceów u S$. An- 
ny w odczytaney na posiedzeniu części 
pierwszey Rozprawy o Archiwim Pol- 
skiem, wyknzuiąc iż one iest skazówką, 
urzędową Narodowości polskiey oraz 
wymieniając Pisarzów, którzy tym się 
zaymowali przedmiotem, wywodził poe 
trzebę upowszechnienia wiadomości o na- 
szych Starożytnościach, i dostateczniey- 
$zcego z niemi się oswofenia. Okazuiąć 
zaś obecny stan tegoż Archiwum z U- 
rzędowych R:pportów, podał główne 
rysy bistoryi onego, z Wykazem da- 
wnych i niedawno przeszłych ubytków ; 
pomnożeni: ł zgromadzenia go w iednym 
gmechu, Wymieniwszy rodzaie i gatun= 
ki , rozmaitych Aktów . dał e nich wia- 
don ość, €d izkiey do iakicy daty są do- 
prowadzone, które z nich są ważniey= 
sze i statozytnięysze, jakim językiem 
3 charakterem pisane i t.d. — Nakoniec 
podal rysy Waźżnieyszych i bardziey łn 
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teressniących szezegółowych wiadomości, 


o Metrykach*tak publicznych , jako też, 
sękrecnemi zwanych. . 


Kollega Sixtus Lewkowicz Chir; prak: 
w Uniwersytecie Professor, nadmieniw- 
szy w krótkości o przykrościach i cier- 
pieniach rozmaitych, na iakie osoby płci 
zeńskiey s w ten czas kiedy chlubnego 
Macierzyństwa przywilelu dostąpić ma- 
ią, wystawionemi podczas bydź zwykły, 
mówił o środkach służących ku przy- 
niesieniu im ulgi, i przedstawił rzecz o 
poprawie przez siebie ułożoney łóżka do 
tych okołiczności zastósowaney. „Gdzie 
idzie o ulgę, o pomoc, O ratunes cier- 
piąccy lulzkości, tam wszelkie wyszu- 
kiwane sposoby, skoro są stósowane i 
doświadczeniem stwierdaonę, do chwa- 
Jebnych i szczęśliwych należą usiłowań. 


Kollega Fran iszek Kostecki, wysłu- 
Żony w Uniwersytecie Medycyny Pro- 
fessór, czytał Nekrolog ś. p. W incente- 
go Schasterą Fil: i Medycyny Doktora, 
i teyże Professora w Uniwersytecie wy- 
służonego. Zacząwszy od lat iego mło- 
dzieństwa , wystawił go iaką pilnego, 
szanującego swą Zwierzchność i skrom- 
nego młodzieńca. Powiedziawszy o pier- 
wszych onegoż w powołaniu Akadesmic- 
kim pracach, wystawil- potem ryś iego 
iako Professora i Doktora w Wydziale 
Nauk Lekarskich, za powrotem z ob- 
cych Kraiów, dokąd dla rozszerzenia 
swych wiadomości kilkoletnie odbywał 
podróże. Pokazał że jako Professór » 
równie pilny i usilny, ñak i przychył- 
ny dla uczniow,  przelęty ważnością 
przedmiotu » Z przynależytą, dla korzy- 
ści uczących się, w wykładaniu swey 
Nauki zaymował się gorliwością. Do- 
wodzit, że iako Doktór, acz sam 4 bu- 
dowy swego ciała fizyczney , często 
cierpiący, poświęcał się przecież przez 
prawdziwe dla ludzkości uczucia» ra- 
tunkowi cietpjących, zanosi? chętnie po- 
moc i ulgę» połączone z potrzebńą dła 
chorego pocischą. Kto się sam cierpieć 
nauczył , tea i w cierpienia drugich wcha- 
dzić, ratować , wspierać, łzy ocierać , 
nędzę i cierpienia łagołzić, koić i po- 
trzebuą wmawiać spokoymość naylepicy 
częstokroć potrafi. 
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Kollega Koro? Hube Professor Mate- 
matyki wyżsscy , czytał rozprawę o 
początkach  Jeometryi  Analicyczney , 
wziąwszy za zasadę Jeometryią Anali- 
tyczną koła, aamierzył sosie uczynić 
niektóre uwagi, nad miedogodtościami 
wynikającemi z niesymmetrycznsso kształ 
tu dwóch zrównań na diniią prostą, w 
przestrzeni powszechnie przyiętego, i 
okazać, że wszystkich unika się 4 łatwo- 
ścią, przez wprowadeenie iednego ie- 
szcze współczynnika, oraz dopatnic tych 
początków, rozwiązaniem dwóch no- 
wych zadań , o płaszczyznie i linii pro- 
stey, nieodbicie potrzebnych do zrozu- 
mienią twierdzeń o własnościach średnic 
Ellipgsoidy przez Pana Charles w Tomie 
HI. Kotrespondencyi Szkoły Politechni= 
<zney. 

Kollega Roman Markiewicz,- Pro- 
fessór Fizykiczytat Rozprawę o Electro” 
Magnetyzmie wykładaiąc to nowe odkry- 
cie Erseteda, przytaęzałt pierwsze doświa» 
dczenmie samego Ersztedaj poźnieysze Ber- 
zeliusza, Piktęta, delą Reve, Gilber- 
ta, Arrago, 1 przez siebie sprawdzone; 
niektóre  ważnieysze , mianowicie całą 
teoryją Ampera, fako dotąd naywięcey 
interessuiącą ,  rozbierał w szczeyołach 
swoich i rozwiiał, czynił nad nią swoje 
uwagi, i wnioski, lakie zniey wyciągać 
się daig. Cały ten wykład poprzedziła 
teoryia doświadczań i usiłowań podzętych 
przez uczonych, aby płyn Elektryczny, 
Galwaniczny i Magnetyczny, zbliźyć do 
siebie i okazać, ze te istoty są iedney i 
tey samey natury, w czem dotąd Amper 
nayśmieley wystąpił i z swciemi posunął 
się spostrzeżeniami. á 

Kollega józef Łęski Professor Astro- 
nomii czytał rozprawę omierzeniu wy- 
niesienia mieysc ziemskich nad Oceanem 
za pomocą barometru, z zastósowaniem 
do mieyscowaści kraiowey.  Qkazywał 
payprzód związek tey rozprawy z pom 
przedzaiącemi; w których była rzecz o 
długościi szerokości Jeograficzney mieyse, 
czyli o ich dwóch wsputrządnych. Wy- 
znaczenie trzeciey współrządney podane 
przez Pana Laplace, w lego Mechanice 
Niebieskiey, dopełnia ważne, mówil on 
Astronomiczne zadanie ściągające się do 
udoskonalenia Jeogrəfii Mateniatyczocy. 
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Rozżwiiająe to ważne żadanie, czyni- 
zastosowanie do Krakowa, do gòr Kar- 
packich , Babiey góry, Kolbacha od Krywa- 
nu, itd. 

Kollega Felix Radwański Senator 
R.plitey, wystawiwszy iuż dawniey za- 
słu i surożytnego w rzęczy budowniczey 
Pisarza Rzymskiego Marka Pollinowa 
W irruwiusza i stopień, w iakim się ta 
sztuką za czasów Cezara w Stolicy Swia- 
ta znaydowała , zaczął iako swóy prze- 
kład porownywaiąc ztextem łacińskim, 
od przedmowy do pierwszey Xięgi iego 
budownictwa , w którey dzieło swoje Ce- 
zarowi poświęca; potem odczytał tym 
sposobem tłómaczenie Rozdziału Igo z 
Jwszey Kięgi, gdzie Autor mówiąc o 
Naukach potrzebnych Budowniczym, 
wyciąga oraz po nich nayściśleyszey mo- 
rainości » aby się stali godnemi swoiego 
sziechetnego powołania. 3 


Kollega julian Czermiński Professor 
Historyi czytał rezorawę zamykaiącą 
dzieje młodości | skiego, aż do 
powrotu z ox. asłużącą za 


wstęp do Hist z tegu Króla. 
Gznaczył nay przo oty potrzebne 
do pozyskania [micaia wielkiego Męża, 
wystawił potem obraz staau Polski w 
Epece dziecinnego wieku Jana; i rysy 
Bohaterstwa Przodków jego, iako wzo- 
ry do naśladowania, czymił daley uwagi 
mad Instrukcysą przez Qyca Orchowskie- 
mu daną, przy wyileździe na Nanki do 
Akademii Krakowskiey, przytoczył z 
istnieiących tey Szkoły, głowney pamię- 
tników, wiakich się ćwiczył naukach i 
jake dał swego w nich postępu dowody. 
Zastanawiaiąc się nad Instrukcyią , iaką 
dał Qysiec Synom wyieżdzającym za 
granicę, wyczerpnął dobiene rysy malu- 
jące charakter Polaka, wróżące przyszłą 
wielkość Jana; wyiaśniwszy powody 
prędkiego przywołama do kraiu, zakoń- 
czył rzecz przytoczeniem, iak Świetnie 
powitanemi byli Synowie przez Matkę 
za swoim do domu powrotem. 

Kollega Józef Soltykowicz wyzlużony 
sv Uniwersytecie Professór , czytał dal- 
szy ciąg rozprawy nad przyczynami u- 
w laczaliących Naukom mniemań, odra. 
dzaiących się w różnych wiekach świa- 
ta. OkacaWsSzy iuż wtem co poprzedzi- 
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fo, tak OQrganizacyla ciała społeczteso 
od wielorakiemi względami uważana, 
głowną bydź może sama przyczyną złe- 
go zarzucanego Naukom, a razem prze- 
szkodą do doprowadzenia ich na stopień 
przyzwoiltey jm doskonałości, wyłożył, 
w tym dalszym ciągu, ile i przez co a- 
czeni także przyłozyć się mógli, do ścią- 
gnienia na Nauki i samo Imie uczonego» 
krzywdzących zarzutów i poniżenia. 
Rozwiiaiąc tę osnowę, dał opis uczone- 
go, a uspraw edliwszy go obszernie ł 
tym sposobem rozróżniwszy prawdziwie 
uczonych od samozwańców i przywła- 
szczycjelów tego zaszczytnego naźwiska, 
przez których maywięcey cierpią nauki, 
a Oraz powstaąłących za naszych czasów 
nowotnych Sofistow i Sceptyków mnie- 
mania, zaprzeczaiące równie Naukom i 
spółecznościom wszelkiey doskonalności » 
błędńemi bydź okazawszy , wystawił na- 
stępnie wady, przez króre ludzie nawet 
prawdziwie uczeni, podali nieiakoś sła- 
bszą stronę ludzkicy mądrości, na poci- 
ski tych wszystkich , Którzy mogą mieć 
iaki powód do nienawidzenia światła. 
Takowemi zaś wadami w uczonych, do- 
bru i szacunkowi Nauk szkodliwemi do- 
wodził nayprzod Niezgodność obyczalów 
z Nauką, albo niemoralność w samey 
Nauce, za drugą wadę uznał pychę lite- 
racką obiawiaiącą się w dogmatyzmie 
wprowadzonym w Nauki przez niektó- 
rych „już w zawziętey nienawiści, iuz 
w zuchwalstwie przywłaszczania sobie 
zdania 0 rzeczach nigdy dla rozumu ludz- 
kiego nieprzystępnych. Za trzecią wadę 
poczycywał Pedantyzm, inż w połącze- 
niu z lekkomyślnością, uż w związku 
z dumą lub z próżnością narzucaiący na- 
trętnie zasady 1 opiajie na społeczność 
z Mistrzowską powagą , bez względu czę- 
stokroć na zbieg okołiczności, potężny 
w. swych skutkach na pożytek lub szko- 
dę wpływ mieć mogących. 

Kollega Jerzy Samuel Bandtkie Bibli. 
iotekarz i Professór Bibliiografii w U- 
niwersytecie, czytał w krótkości rys hi- 
storyi Drukatń,; © naypierwszych -dru- 
kach i officynach drukarskich w Pol- 
szcze, 

Jerzy Chrystyan Arnold Med: Dr. 
Członek wielu Towarzystw uczonych 3 
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Uniwersytetów , którego imie znane iest 
w Literaturze Polskiey, ztylu pięknych 
rozpraw , uwiecznialjących hoyność Mo- 
narchów Polskich na rzecz Nauki Le- 
karskiey , nadesiał Towarzystwu nasze- 
mu Zyciopismo Mateusza Littauer Wor- 
bek, nadwornego Lekarza Władysława 
iygo i połączył z nim pamiącnieysze wy- 
padki owego czasu, tyczące się Króla, 
wielu przeważnych w OQOyczyznie Osoby 
a nadewszystko ówcześnych obyczajów 
Narodu naszego. 

Kollega Jerzy Samuel Bandtkie roz- 
prawę tę na Posiedzeniu Towarzystwa 
odczytał. 

Kollega Paweł Czaykowski , Professór 
Literatury , obrawszy sobie za przedmiot 
zasługi Akademii Krakowskiey , wysta- 
wii w poemacie obrazy zdobiące Salą Ja- 
żięllońską, 1 przechodząc waznieysze 
dziete Qświecenia Polskieso, które nay- 
«ięcey wpływało na chwałę i szczęście 
(Qyczyzny , uwielbił nowym pomnikiem 
rzeczy godne pamięci i imiona Mężów 
Mauka siawnych. 

Kollega Wilchelm Miinich Języków 
Oryentalnych Professor, ułatwiając Uczo- 
nym Niemieckim sposobność poznania Li- 
teratury Polskiey , puścił się chlubną da- 
wna Janockich i Braunów drogą i czy- 
tane po dwakroć uwagi nad celnieysze- 
mi Poetami Kraiu naszego, drukiem za. 
granicą w ięayku Niemieckim ogłosił. 

Przyięrym postępuiąc porządkiem > 
oświadczyć lnuszę, iz esmy Towarzy- 
stwa rocznik iest w druku, a oraz wi- 
nien jestem wymienić daty, lakie w tynt 
roku Towarzystwo nasze odebrało. Szczu- 
pla nader iest wprawdzie ilość uczynio- 
nych Towarzystwu ofiar, bo tylko" W. 
Kuczkowski Doktor Medycyny przysłał 
dzieło od siebie wyd ne aepidemicznem 
zapaleniu oczów „ił W. Adam Rudnicki 
Med: i Chir: Doktor, Fizyk Miasta War- 
szawy złożył do Biblioleki dostrzeżenia 
nad Wodowstrętem czyli wścieklizną. 
Dzięki niech będą Dawcom; za ich przy» 
chyine dla Towarzystwa chęci; pomoc i 
ratunek cierpiącym » rzeczywiście przy- 
niesione; naychiubnieyszą i nayprzyiem- 
muieyszą będą ich usiłowań i pracy na- 
grodą. Lecz nie te tylko sa dary, ofia- 
rowanę Towarzystwu, Biblioteka, któ- 
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rą Towarzystwu ś.p. Walenty Litwiń- 
ski odkazał . iest znamienitym bardzo i 
szacownym darem; korzyści stąd dla 
Nauk i uczących się nayzaszczytnicy u- 
Świetnią pamięć dającego. Kto kocha 
Nauki, kro im się oddanie, ten umiera 
ziemi, lecz często tie dlą nich. żyią- 
cym to tylkow ciemnocie jest „, zdais się 
własnem, aby kończąc życie, Z ostatnim 
powiek zawarciem, zamknęli one 1 po 
raz ostatni dla światła. : 

Do smutnego wypada mi przeyśdź 
teraz z kolei przedmiotu , o stratach jakie 
Towarzystwo nasze przez ćmierć w swych 
członkach poniosło, mówić przykra na- 
stręcza mi się potrzeba. Umari ĵ. X. Boni- 
facy Garycki Fil. 5. T. iO. P. D. wy- 
słażuny w Uniwersytecie Pr. f: Towarzy- 
stwo nasze stracjifo swego Członka, ja 
załuię nadto Straty mego w pierwiast- 
kach powołania Akademiekiego, Pro- 
fessora i Rządcy. Umarł Jgoacy Lin- 
chardt. Medycyny Dr. i Prof. w Uniwer- 
sytecie, gdy Towarzystwo zafnie, iż 
stracjło w nim swego Członka» ia uko» 
lewam ieszcze nad stratą Kollegi w Me- 
dycznym Fakulrecie. Umarł Walenty Li- 
twieński O. P. D. i Prof: w Uniwersy- 
ecic, były Rektor, oraz Towarzystwa. 
naszego Prezes, w powszechnym dla ca- 
łego Towarzystwa żalu, ia żałuję razem 
straty Męża z wielu miar czci godnego» 
Kollegi tudzież byłego moiego Przełożo- 
nego. Pierwszego rys życiąi prac w stanie 
Nauczycielskim dziś czytać będzie Kol- 
lega Sołtykowicz, oddać hołd zasługom 1 
talentom Litwińskiego , ocenić prace Lin- 
chardta zostawione jest usiłowaniom w 
ciągu roku następnego Kollegom, ktorzy” 
będą chcieli mieć tę przyjemność uświe, 
tuić paries Imion tych Mężów. 

Taka iest w czynach ludzkich ko- 
ley, iż ydy śmierć z fizycznego porząd- 
ku nieuchronna , żalem ï goryczą przerą- 
ża i napawa umysły i serca nasze, Zry- 
waiąc itargaiąc nayprzyjemnieysze i nay- 
świętsze związki, w nowych stosunkach,. 
w które wchodzić zwykliśmy pociechy i 
nieiako wynadgrodzenia szukamy, To- 
warzystwo przeto nasze zapełniając opu- 
szczone , że tak powiem mieysca, we- 
zwało i zaprosiło do grona swego; na 
członków czynnych. WW. Jozefa Pe- 
szkę Nauszycicla w Akajemii Sztuk na- 
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dobrych, ehala Stachowicza, Nauczy- 
mela Resusków w 2. Odd! Lyc S. Barba- 
rv.a na Cyfonkow Ker: pondentów WW. 
Adama Zurkowskiego Radcę Nadwornego 
Naylś: Cesarza Wscech Rossyy. Króla 
Polskiego , Orderów S. Włodzimierza S. 
Anny i S. Ludwika Kawalera, Sekretą- 
rza przy JW. Seaatorze Hr. Nowosilco- 
wie Konserwatorze tuteyszey Akademii , 
Józefa Frankowskiego Obywatela Król: 
Polskiego, Litrową Prof. 3 Dyrektora 
Obser: Astronomii w Uniwersytecie W ie- 
deńskim. Piotra Ba tynowskiego Sędzie- 
go Trybunału I. Instancyi W. M. Krak: 
Wincentego Gawareckiego Prokuratora 
przy Trybunale I. Instaacyi Woiewódz- 
twa Piockiego. Adama Powstańskiego 
Fil: i O.P. D. Ord: $. Włodzimierza 4 
Kiassy Kawalera, Prorektora I. Oddziału 
Lycei u S$, Anny, Szczepana Humberte 
Budowniczego tuteyszego i X. Jana Ma- 
stelskiego Nauczyciela Religii w Iwszym 
Oldziale Lycei. Burs Jeruzalem i Philo- 
sophor: Senjora. 

Ten iest rzetelny, tegorocznych 
czynności Towarzystwa naszego obraz , 
i.ki dopiero miałem honor Przeświecney 
Publiczności w krótkości przedstawić. O 
użyte zności prac naszych stanowić, do 
fey należy Sądu. Zuslnością poświęcać 
się, test czynem od zamiaru stowarży- 
szenia się naszego nicoddzielnym, i ten 
est iedyny i naypewnieyszy środek, a= 
byśmy w obec uczonego pokazali 
Swiata, że Nauki są istotnie przedmio- 
tem prac naszych. Łączmy się przeto 
Z prawdziwą gorliwością 1 pracowito- 
ścią , abyśmy iak nayuroczyściey ulowa- 
dnili, że Towarzystwo nasze z Uniwec- 
sytecem Jagiellońskim połączone, do te- 
go zawsze dązyfo i dąży , aby rozszerzać 
Nauka 1 Umieięcności światło , zapewnia- 
iące i utwierdzaiące porządek i spokoy- 
ność spolłecznoćci» dobro, szczęście i 
chwałę kraiu,a tak żebyśmy iak nayiawniey 
pokazali, że do naygorętszych życzeń na- 
szych należało i należy z naygłębszem 
dła Naylaśniesszych kraiu naszego Prov 
tektorów uszanowania hołdem, Jch Wiel- 
kim » Dobroczynnym odpowiadać zamia- 
rom. 

Z Bruxelli d: 14 Lutego. 

D. 8 przybiegł tędy gońcem Ros- 
sgyski polowy Śctrzelec Beluszeft. Od 
tygodnia niema dnia, Żeby tędy nie 
przebiegło kilku gońców, 
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Dzieunikł tateyszy Wyrocznia wieść, 
iakcby w. przypadku woyny niędz 
Francyją | Hiszvaniią woyska Niderland- 
skie rozciągnęly kordon na granicy po- 
łudniowey , mieni bydź nie zasługującą 
na wiarę. Tenże dziennik donosi, 
iż wszystkie woyska Francuzkie z nad 
granic wyru:zyły do Pireneow. Po mia- 
stach pozostały się tylko zakłady. 


= 


Król nasz udzielił Kapictanowi 
Francnzkiego okrętu julia, P. Dess, or- 
der Niderlandski Lwa, za szlachetne 


wyratowanie z rozbitego Hollenderskie- 
go okrętu Kolumb 92 ludzi. 


Naywiększe ciepła i stopnie zimna. 
Dnia 19 Stycznia 1823 stopnizimna— g 


ść 
— 20 A . . = — "Mg 6 
— gł . . . z — 2,0 
— 33 * + 4 . > „= = 4; 8 
— 23 + Stopni ciepła + 3,6 
— 24 . s . . Gł st 
— 25 a U a, o i 4 i 
— 26 š . zimna — 0:4 
- 27 3 z ciepła WOJE 


Doniesienie Literackie. 


Nascępuiące trzy pisemka wyydą Z 
druky za Subskrępcyą> iako to: 1. Al- 
legoryczne Kurykatury» -ezyli rozmowe 
między Mujtym iiednym Rają w Areopa: 
gu w Atenach , przez Autora Rachunku De- 
cymalnego. — 2. Charakterystyka Uczonych 
z professyi ; chudych i nędznych, sta- 
wnych i słabych , czyli kvótki rzut oka na 
Uczonych w nayznaczniey zych Narodask 
od Homera i Sokratesa aż do Wielkiego fe~: 
nerala, którzy się względem dobra Ludz- 
kości zasłużyli, przez Autora początków 
Miernictwa dla dwunastołetnich chlopcow. 
3. Pienie pochwalne i dziękczynne dla 
Szlachty po.skiey za wspanialamyślne go- 
ścinne przyięcie Duchownych po francuzkiey 
Rewolucyi, przez Autora pisma o szcze- 
pieniu Krawiey Ospy. — Przy każdem z 
tych pism na czele będzie portret Auto- 
ra (wszystkie te trzy pisma są zorygi- 
nalnego Rękopismu Autora przełożone 
przez A.M- $.) Na żądanie Subskryben- 
tów kcór,ch imiona będą wydrukowane; 
edycya będzie na pięknym papierze no- 
wym drukiem, cena Subskrypcyi iest 
Zip. 4 i trwać będzie do duia r7 Marca 
rt. b. Odbiera się Subskrypcya codzień 
zrana od godziny 7 do 8. u X. jassen W 
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I. Gminie Nro 213, a przez inne 'go- 
dziny dnia u P. Gertnera w II. Gminie 
Nro 30. Subskrypcya nie idzie na każ- 
de pismo z osobna, ale na wszystkie razem. 


Wezwanie 


Były Autor Praw ż Dw.........ch 
Woiewództwa Kaliskiego, nazwiskiem 
L. St......-ski, wezwany jest, aby 
uiścił się w swoich obowiązkach wzslę- 
dem podpisanego, inaczey całkowite ie- 
go nazwisko i oco rzecz jidzie przymu- 
szony byłby ogłosić. 

Jerzy Florer. 


)( A 


TEATR NARODOWY. 

Dziś w Niedzielę d. 2 Marca dana 
będzie Opera w 2 aktach: Angiolina. 

We Wtorek dnia 4 Marca , na Bee 
nefis Ignacego Romanowskiego daną bę- 
dzie wcale nowa Komedya w 1 akcie, 
wierszem oryginalnie, przez A. L. Dmu- 
szewskiego napisana : Bayki Krasickiego» 
czyli: Puścizna. — Poczem nastąpi vlu- 
biona Opera w 2 aktach: Zamek na Czor= 
sztynie, Czyli! Boiomiy + Wanda. 

We Czwartek zas, d.żó Marca , da- 
ną będzie nowa I na żadnym teatrze, do- 
tąd ieszcze nie grana Komedyia w 3 ak- 
tach oryginalnie wierszem napisana, pod 
nazwiskiem: Pielgrzym z Tęczyna, Czyli 


=. Obraz Dobroczy::cy. 
DOŃ LES TEENIMA. 
W dniu 14 Stycznia r.'b. zmarł tu w Krakowie przy ulicy Floryiańskiey pod 
L'czbą 537 W. Pawel, Klemens dwoyga imion Koźmiński, podpisany; Rezolucyią 
Wysokiego Trybunału .pierwszey Instaucyi Wolnego, Niepodlełego i ścisle Neutrałne- 
go Miasta Krakowa i iego Okręgu pod dniem 24 Stycznia r. b. Nr. 200 wydaną; 
nieobecnych, i ani z imion, ani z mieysca mieszkania niewiadomych Sulcessorów u- 
st'nowiony Kurator ma honor ninieyszym uwiadomić Prześwietną lubliczność a 
tym, wzywaiąc iak nayuprzeymiy , każdego w szczególności, aby byl łaskaw do- 
nieść podpisanemu omieyscu urodzenia zmarłego ś.p. Pawła Klemensa Koźmińskie- 
g0, i oiego krewnych. — Wzywa oraz Sukcessorów ieżeliby się gdzie którzy znay- 
dować mogli, aby do spadku zgłaszali się , lub podpisanema potrzebną iuformacyiąy 
albo Legitymacyią nadesłali. — W Krakowie d. 25 Lutego 1823 r. È 
Woyciech S arżyńiki, 
Sekretarz Tryb: I. Inst; Wolnego Miasta 
Krakowa i icgo Okreyu, Kurator nieobecych 
SS. ś.p. W. Pawła, Klemensa Koźmińskiego. 
Kmienica przy ulicy Brackiey pod Nrem 249 sytiuowana nie dawno kompletuie 
wyrestaurowana do WW. Chomentowskich ostateczn'e należaca; iest z wolney rę- 
ki do sprzedania, ocenie i warunkach nabycia dowiedzieć się można u właściciela 


Kamienicy przy ulicy Brackiey pod Nr. 252. 


Podpisany Komornik przy wszelkich władzach Sądowych Rzplitey Krakowskiey 
uwiadomia Szanowną Publiczność , iż d. 4 Marca r.b. 1823 ogodzinie g9tey ranney 
ma Kazimierzu przy Krakowie w domu pod L. 32 odbędzie się licytacyia publiczna 
wydzierżawienia dochodów tegoż domu, a to na lat trzy ciągle po sobie idących. 
Chcący licytować zaopatrzeni w vadium Złp. fo na oznaczony Czas i mieysce przy” 
będą. Gdzie warunki dzierżawy przed rozpoczęciem się licytacyi odczytane im Zo- 
staną. 
"Tegoż dnia ogodzinie gciey z południa w Krakowie przy ulicy Grodzkiey pod 
L, 26 i 27 odbędzie się licytacyja żydowskich różnych kosztowności to iest 3 Binds 
perel, kulczyków » pierścieni, i t. d.— W Krakowie d. 28 Lutego 1323 r. 

> T- darzyński , Kom. Sąd. 

Z mocy polecenia Trybunału I. Inst. d. 27 Lutego r.b. do L. 641; rozpocznie 
się dnia égo Marca r. b. ogodzinie otey ranney w Kamienicy przy ulicy S. Jana pod 
L. 463 licytacyjąa ruchomości po ś.p. Walentym Łitwińskim pozestałych iako to 
Garderoby «3 Mebli, Porcellany , Fajansów , Szkła, Powozów i Wina. — W Krako- 


wie d. +8 Lutego 1823 r. 


M. Matakiewicz ; Notaryuśz. 


